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Najważniejsze wiadomości, podano w dzisiejszym  
numerze „ta. Reformy".

Termin otwarcia uniwersytetu warszawskiego. — 
Sprawa karało Danaj— W isła — Czeska Rada 
narodowa a jabileusz cesarski. — Powrót Rado- 
wicza do Cetynii. — Zjazd Fallieresa z carem. —  
Spodziewano zerwanie stosunków dyplomatycznych 
między Rusyą a P ersją. — S/unacya na wyspie 

Samos. — Zbrodnia p°d wpływem hipnotyziru.

i.™ I lU u u iu  i w j
(Te leg r. „ Nowej h e fo rm y .)

Petersburg. Pemiący obowiązki prezydenta 
m. Warszawy, L i t w i ń s k i ,  zatwierdzony zo­
stał na stanowisku prezydenta miasta.

Uniwersytet warszawski.
Warszawa. Wczorajszy „Warsz. Du.“ donosi: 

Rektor warszawskiego uniwersytetu otrzymał 
u r z ę d o w e  z a w i a d o m i e n i e  o o t w a r c i u  
u n i w e r s y t e t u  w a r s z a w s k i e g o  z p o ­
c z ą t k i e m  r o k u  a k a d e m i c k i e g o  1308— 
1909.

Z carskiego dworu.
Berlin. , Berliner Tageblatt“ donosi z Pe­

tersburga: W Carskiem Siole czynią przygoto­
wania do zmiany siedziby na letnią i d< po­
dróży pary carskiej d o  K e w l u .  Jak  wielką 
jest o b a w a  p r z e d  z a m a c h a m i  ze strony 
najbliższego otoczenia ca ra , wskazuje okoli­
czność, że C a r s k i e  S i o ł o  s t r z e ż o n e  
j e s t  p r z e z  1500 t a j n y c h  a g e n t ó w  — 
Oprócz tej liczby, z której przeszło lOOO agen­
tów uda się do Rewlu, Carskie Sioło posiada 
t a k ż e  w e w n ę t r z n ą  o c h r o n ę ,  złożoną z 
około 400 ludzi, pod kieronictwem gen. Bedju- 
lina.

f t t e a ć f c l ?  Q c t e s ? k 3 i
Ekalerynostaw Pet. ag. teł. dnnosi: Czterech 

aresztantów, podlegających sądowi wojennemu, 
r o z b r o i ł o  d o z o r c ę  i usiłowało zbiedz. 
Straż dogoniła zbiegów i w s z y s t k i c h  c z t e ­
r e c h  p o ł o ż y ł a  t r u p e m

T2LES13AK? _

z dn*a 31 maja.

Sprawa karaln. ..
Wiedeń. „Poln Korresp.“ podaje ze strony 

bardzo dobrze poinlormowanej następujące wy­
jaśnienie:

Z okoliczności, że tylko obliczenia rentowno­
ść: d!a linii kanałowej W i e d e ń - B o g u m i n  
zostały przedłożone przybocznej radzie wodnej, 
nie należy wyciągać wniosku co do budowy ka­
nału samego. Obliczenia rentowności dla linii 
Wiedeń-Bogumin były gotowe i zosiały przed­
łożone, mimo to jest pewnem, ze kanał, jeżeli 
przyjdzie do budowy, bezwarunkowo poprowa­
dzony będzie — odpowiednio do danych przy 
rzeczeń — aż do  K r a k o w a .

Przyczyna, dla której obliczenie rentowności 
az do Krakowa nie zostało przedłożone, leży 
w tern, że w kwietniu 1907 r. ówczesny m ini­
ster dr Forzt wydał polecenie ułożenia takiego 
obliczenia

W tedy istniał dokładny techniczny projekt 
szczegółowy wyłącznie dla linii Wiedeń-Bogu- 
m<n, a dla a ''szej części kanału aż dla Krako­
wa istniał tylko projekt generalny. Obliczenia 
zostały więc tylko przedsięwzięte dla linii Wi«- 
deń-Bogumir Prace musiano przyspieszyć, po­
nieważ z powodu napierania stronnictw parla­
mentarnych, terminem ukończenia miał być 
wrzesień.

Z powodu ułożenia obliczenia rentowności dla 
linii Wiedeń-Bogumin, wobec kanału samego 
me zajęto stanowiska. W  każdym razie jest 
żywem dążeniem miarodajnych czynników, aby 
w kw estii rozpoczęcia budowy w najkrótszym 
czasie decyzya zapadła.

Czesi « jubileusz cesarski.
Praga Ze stronj7 czeskiej Rady narodowej 

wydano baslo, aby żaden Czech nie brał udzia­
łu w pochodzie jubileuszowym w Wiednia, oraz 
polecono Czechom, aby uie jechali do Wiednia 
na ten pochód.

% wletłensfeiej aScarierrii mmjst&ńbcl.
Wiedeń. Nagrodę H astingera z a  f i z y k ę

c h e m i ę  w kwocie 2500 koron przyznała 
akademia umięiętności Drof. M a r y a n o w i  
S m o l u c h o w s k i e m u  ze  L w o w a .

Sprawy nnSwersytesfele.
Wiedeń „Korespondenz Austria" donosi: Zgro­

madzenie, zwołane przez miejską orgamzacyę 
katolików, odbyte przy bardzo licznym udziale, 
przyj ;łu rezolucyę wzywającą między mnemi 
ministra oświaty, aby doprowadził do równou­
prawnienia katolickich studentów, oraz protestu­
jącą przeciw temu, aby prof. W a h r m u n d wy 
kladał na austryackim uniwersytecie.

Z Sejmu węg^Fskiego.
Budapeszt. Na końcu wczorajszego posiedze­

nia Izby posłów poseł N a g y uzasadniał swoją 
inteipelacyę z powoau u d z i a ł u  p r e z y d e n ­
t a  m i n i s t r ó w  w u r o c z y s t o ś c i  p r z y  
p r z y j ę c i u  k s i ą ż ą t  n i e m i e c k ‘ c h  w 
W i e d n i u ,  jakoteż z powodu udziału ministra 
honwedów J e k e l f a l u s s y e g o  przy wczoraj 
szej uroczystości gratulacyjnej w Bursru Dod-

nosząc, że sprzeciwia su. to węgierskiemu pra 
wu państwowemu.

P iezjden t ministiow W e k e r l e  w dłuźszem 
przemówieniu odpowiedział, że wprawdzie W ę­
grzy nie obchodzą tegu jubileuszu rządów króla, 
ale korzystają z każdej sposobności, ażeby dać 
dowód swojej czci dla monarchy.

T r z ę s i e c i e  z i e m i  n a  W ę g r z e c h .
Keczkemet. Węg. Biuro korespond. donosi: 

Wczoraj o godzinie pół do 1 w nocy i o pół 
do 6 rano odczuto lekkie trzęsienie ziemi, po­
łączone ze słabą detonacyą. — O godzinie 12 
min. 55 w południc od< żuto znów lekkie trzę­
sienie ziemi. Szkody są bardzo małe.

Podróże Fallleresa.
Paryż. Słychać, że zjazd cara M i k o ł a j a  

z prezydentem F a i l i e r e s e m  w R e w l u  od­
będzie się 27 i 28 lipca b. r.

Paryż. Na wczorajszej Radzie ministrów pre­
zydent F  a 11 i e r  e s doniósł o serdeoznem przy­
jęciu, jakiego doznał ze strony króla Edwarda 
i rządu angielskiego. Rada ministrów uchwali­
ła, aby prezydent Fallieres z początkiem poło­
wy lipca rozpoczął swą podróż do  S k a n d y ­
n a w i i .  Prezydent wróci w pierwszych dniach 
sierpnia do Paryża.

K a d o w l u z  w  C e ty n i i .
Dubrownik. Były czarnogórski prezydent mi­

nistrów R a  do w ic  z, który sam się stawił do 
sądu, jako współoskarżony o zdradę stanu, a- 
r e s z t o w a n y  został po przybyciu do Czarno­
góry za^az na granicy i przewieziony do Ce­
tynia Cola ludność Cetynii zgotowała mu o- 
w a u y j n e  p r z y j ę c i e .  Kobiety obsypały go 
kwiatami mężczyźni ściskali i całowali go. Na 
dworze zrobiło to przyjęcie p r z y k r e  w r a ­
ż e n i e .

P o ł o ż e n i e  n a  S a m o s .
, .  Ateityj W  proteście, wystosowanym przez ga­
binet w Samos do konsulów, prosi gabinet o 
n a t y c h m i a s t o w o  w y s ł a n i e  o k r ę t ó w  
w o j e n n y c h ;  wtedy ludność broń złoży. Ga­
binet żąda n a t y c h m i a s t o w e g o  w y j a ­
z d u  k s i ę c i a  i opuszczenia pałacu przez woj­
sko. •

Eatasłroła noUjo m.
AieKsandrya. Onegdaj wieczoiem nastąpiło 

z d e r z e n i 0 p o c i ą g u  e k s p r e s o w e g o ,  
idącego z Kairo, z p o c i ą g i e m  t o w a r o ­
wym.  Jak  słychać, 6 osób zginęło, 50 odnio­
sło rany.

Aleksandrya. Podczas zderzenia pociągu eks­
presowego z Kairo z pociągiem towarowym zgi­
nęły 2 osoby, a 15 odniosło rany, w tem 6 
ciężkie.

Stasya I Persya.
Berhn. „BerL T gbU  donosi z Petersburga: 

Oznaczają tu jako bardzo bliskie zerwanie sto ­
sunków dyplomatycznych między Rosyą a Persyą.

Z  t e a J r a .
„Karyerowicz". Komedya w 3 aktach Józefa 

Bliziuskiego.
Po 2 ó latach powrócił na scenę naszą utwór 

Blizińskiego, jeden z naj charakterystyczniej- 
szych dla jego twórczości. Pozbawiony tych 
błysków talentu, jakiemi autor „Damazego“ n- 
wiecznił swe imię w literaturze dramatycznej, 
„Karyerowicz“ należy do słabszych koraedy. 
w dorobku Blizińskiego. Sztuka ta  posiada do­
skonałe ty^y świata szlacheckiego, znakomicie 
obmyślaną ekspozycyę, ogromną siłę charakte­
rystyki w wydemowaniu obyczajowego tła ko- 
mećyi ziemiańskiej — ale pełne werwy pióro 
znakomitego koraedyopisarza w tej sztuce stra­
ciło iuż rozpęd i autor zatoczywszy szeroko 
krąg komedyi obyczajowej me wytrzymał na­
pięcia i przeprowadził rzecz swą dosyć banal­
nie, zwróciwszy punkt ciężkości w stronę sy­
tuacyjną.

Podobnie jak  w „Panu Damazym", osią akcyi 
są zabiegi licznych krewnych o schedę po za­
możnym obywatela. S tają do tych zawodów 
trzy rodziny obywatelskie spokrewnione z sobą 
i w oczekiwaniu ogłoszenia ostatniej woli nie­
boszczyka snują rozliczne kombinacye. W gro­
nie oczekujących na spadek znajduje s‘ę także 
łowca posagowy Alfred Krzycki, ktoiy porozu­
miawszy się wcześniej z dependentem notaryn- 
sza, zaołał się dowiedzieć, że nmwersalną spad­
kobierczynią krociowego majątku jest panna 
Kazimiera Hordukowska. Do niej też uderza on 
od razu i przy niej go też jauo zdeklarowane­
go iuż konkurenta zastajemy.

Wiadomość okazała się jednak niedokładna, 
fe d a to r zapisał wpra wdzie majątek Kazimierze, 

ato,. z warunkiem, że zaślubi ona syna swego 
wychowanka, młodego Zenona Wolickiego, — 
w przeciwnym zaś razie majątek przypadnie 
samemu Wolickiemu.

Oczy wiś ie, żê  oś intrygi obraca się około 
zabiegów Kizyck.ego, który za wszelką cenę, 
chcąc ratować swą sytuacyę, przerzuca swe a- 
fekty z Kazi Hordakowskiej na córkę hreczko- 
sieja Rytkiewicza, Linię, aby ostatecznie osiąść 
na lodzie.

Szereg doskonałe podnat zonych z tycia  scen, 
okraszonych obficie humorem,^ zdradza charakte­
rystyka typów, które iuż dzis nas zą do minio­
nego pokolenia, podobnie jak cała metoda ko- 
medyopisarska Blizińskiego i sprawiaja. że nKa­
ry ero wicz“, mimo znacznej pleśni, jaka go kry 
je, obudzić może dziś jeszcze zajęcie przypo­
mnieniem tego świata ziemiańskiego i tych ry

son obyczajowości, k tó .a dzisiejszą twórczość 
zaciera. A i pamięci Blizińskiego naieży s.ę od 
czasu do czasu hołd pozgonny, przypominający 
idącemu pokoleniu to imię, tak bardzo dla sce­
ny polskiej zasłużone

Grano „Kai jerowicza“-w kilku rolach doskona­
le. Do rych należała przedewszystkiem rola ty ­
tułowa Koryckiego, którą p. Sobiesław postawi] 
świetnie, dawszy jej podkład lekkiego humeru 
i wyzysKawszy z ogromną werwą wszystkie od­
cienia nieszczerego uczucia Kaijerowicza. — 
Przedstawicielem jowialnego, dobrodusznego hu­
moru był p. Siemaszko w roli Rytkiewicza, je­
dnej z pierwszych swe cli kreacyj na krakow­
skiej scenie, która zapewniła mu sukces i do­
pomogła zadzierzgnąć węzły sympatyi z kra­
kowską publicznością W  grze jego odnaleźliś­
my wszystkie te sim ę rysy talentu, który sta­
nąwszy na oznaczonej wyżynie, utrzymuje się 
stale na tym samym poziomie. Doskonałe syl- 
wetki_ enizodyczne stworzyli pp. Jednowski, Le­
szczyński (wyborny M aciuś), Szymborski, p. 
Janiczóvvua doskonała w roli podlotka i p. Siu 
bicke. jako Gidyńska.

Najsłaoiej wypadła odpowiedzialna rola K a­
zimiery Hordakowskiej w grze p. Żmijewskiej. 
Rola ta skomplikowana w swych rysach psy­
chologicznych, po pomyślnym czwartkowym de­
biucie okazała się za trudną dla młoaej adeptki, 
k tóra nie umiała zupełnie wydobyć jej plasty­
ki, zabarwić ją życiem i szczerością. Ekspery­
ment szkodliwy zarówno dla detiuiantki, jak 
i dla artystycznego poziomu przedstawienia był 
jednym więcej dowoJ.m niewłaściwego i nieu- 
miejęmegc obsadzania ról kobiecych, które ty- 
lekrotnie szkodę przyniosło całości zespołu wy­
stawionych w tym sezonie sztuk. W. Pr.

K r c n l k a .
D & 1 di
Kraku W, niedziela 31 maja. 

K a l e n d a r z y k  k o ś c ie ln y  A n ie li i Petro-  
neli.

K a l e n d a r z y k  a s t r o n o m i c z n y :  Wuchód
słońca o godz. 3 m. 38 zachód o godz. 7 min, 36; 
długość dnia godzin 15 min. 58.

T e a t r  m i e j s k i  w K r a k o w i e :  po połu­
dniu. „Kościuszko pod Racławicami", wieczór: „Ro­
meo i Julia".

T e a t r  l u d o w y :  po poł „Królowa przedmie­
ścia-' w.ibczór: „Skrzypi;.0 czarodziejskie" i „W ie­
sław".

T e a t r  r o z m a i t o ś c i  w parku Krakowskim: 
przedstawienie o godz. 8 wieczorem.

Ma t c l i  f o o l b a l i o w y  na Błoniach u godz. 5 
po południu.

O d c z y t  p, Cz Pliszki p. t. „Franceska z Ri­
mini w niektórych utworach dramatycznych" w 
Kółku slawistów (U, J . sala nr. 39), o godzinie 11 
rano.

P o s i e d z e n i e  krak. Towarzystwa nauczycieli 
szkół wyższych, w sali U, J., o 11 przed połu­
dniem

W a l n e  z e b r a n i e  rzeźbiarzy majstrów, „na 
Kotłowem", o 10 rano.

F e s t y n  w parku dra Jordana.

IV p o n i e d z i a ł e k :
T e a t r  m i e j s k i  w K r a k o w i e :  „Gdy umarli 

obudzimy się".
T e a t r  r o z m a i t o ś c i :  Przedstawienie o 8

wiecz.
W i e c z ó r  m u z y c z n y  Tow. miłośników cytry, 

w sali hotelu Saskiego, o pół do 8 wiecz
W a l n e  z g r o m a d z e n i e  cechu krawców, w 

sali Rady m., o 6 wiecz.

„Grupd polska" w pochodzie jubileuszowym.
Godność chorążego w hufcu konnym objął uproszo­
ny przez komitet poseł do Sejmu p. Franciszek 
Ptak z Bieńczyc. Panną młodą będzie panna Zofia 
PtakóviTna z Bieńczyc, starostą weselnym naczelnik 
gminy Tonie p. Józef Serczyk, starościną będzie 
pani Hanna Tetmajerowa z Bronowie.

Księżna Eustachowa Sangus^kowa z Gnmnisk 
oddała do dyspozycyl komitetu arabskiego ogiera 
dla dowódcy hufca konnego, oraz czwórkę siwków 
w krakowskiej uprzęży dla wozu panny młodej. 
Wiceprezes Rady- powiatowej krakowskiej dr Ste­
fan S k rzy ń s k i o fiarował 2  wozy i  2  pary koni, 
hr. Władysław Myciolski z Łuczanowic 1 wóz 
i jednę parę koni Ilalej zgłosili 3 wozy i 3 pary 
koni w krakow skich uprzężach pp. Bogacki z Balic 
i Chwastek z Krowodrzy. Komitet żywi nadzieję, 
że ten przykład obywatelskiej ofiarności pociągnie 
za sobą dalsze zgłoszenia, tem pożądańsze, że brak 
wozów i koni jest wielką troską komitetu, fundu­
sze zaś na godną reprezentację „Grupy polskiej" 
są ciągle jeszcze niewystarczające

Składki nadesłali w dalszym ciąga pp. hr Zdzi 
sław Tarnowski 20 K, Markus Tigner z Krakowa 
100 K, Kasa Oszczędności m. Krakowa 100 K, 
Rada powiatowa krakowska 500 K, Rada powia­
towa w Ży\^:u 200 R i mleczarnia „Zdrowie" 
10 K.

„Kropla mleka", humanitarna instytucja, pozo­
stająca pod opieką ks. Teresy Lubomirskiej, a ma­
jąca na celu dostarczanie niezamożnym matkom 
dobrego mleka dla dzieci, jakoteż zapewnienie ży­
wienia niemowląt kierunku lekarskiego — po 6-ty- 
godniowej pauzie otwartą będzie na nowo z dniem 
jutrzejszym. Bliższych informacyj udziela kiero­
wnik instytucyi dr Władysław Filipkiewicz, w lo­
kalu „Kropli mleka" (Pałac Spiski), codziennie od 
12 do 2 po poł.

tfuzyka kościelna. Dziś w kościele Maryacidm 
o godz. 12 w południe wykonan« będą następują­
ce ^uc ro ry . Namysłowski: Dwa prelndya na organy, 
„Kiedy ranne wstają zorze" w układzie prof. Bur­

sy na chór mieszany; Nowowiejski: „Ave Maria" 
na śpiew z organami; Wallek-Walewoki: Preln- 
dynm i fuga A-moi na organy; „W itaj święta i po 
częta niepokalanie" w układzie J. Galla na chór 
męski; Raoeckł „Ojcze nasz" na tenor Bolo z or­
ganami; „Boże dla tego..." w układzie W. Deca 
na chór mieszany; Żeleński: Pi dudy a organowe na 
temat pieśni: „Kto się w opiekę„ i „Święty Boże". 
Wykonawcami będą pp- Su Bnrsa, B. Walewski 
i chóry uczniów gimn. sw Jacka.

Na azi8iejszym festynie, urządzonym stara­
niem Akad. Koła.T. S. L. w parku dra Jordana, 
zamiast orkiesty „Harmonii" będzie przygrywać 
orkiestra 13-go p. p. Od godz. 5-tej będzie dyry­
gował orkiestrą osobiście p. Hock. Przyrzekła ró­
wnież udział w festynie orkiestra mandolinistów. 
Wstęp na festyn 40 bal. dla studentów 20 hal.

Wycieczka w łościańska Z Łańcuta, która przy­
była wczoraj rano do Krakowa, po zwiedzeniu mia­
sta była wieczorem podejmoYyaną przez sekcyę wy­
cieczek ludowych kraj Związku turysty czuego 
w nali Sukiennic Podczss tego przyjęcia przygry­
wała muzyka włościańska, przy była z wycieczką.

Wycieczka młodzieży szkomej. Kolegium XX 
Pijarów w Krakowie urządza, podobnie jak w ro­
ku zeszłym, z konwektorami, pozostającymi na wa- 
kacye w zakładzie, pięciotygodniową wycieczkę ao 
Karpat i Tatr; mogą brać w niej udział uczniowie 
przykładnego prowadzenia się także z poza zakła­
du. Podróż odbędzie się częścią koleją, częścią wo­
zami i pieszo. Zatrzymanie się i szczegółowe zwie­
dzenie: w Podolanach, Kalwaryl. Snchej, Ślemieniu, 
Babiej Górze, Rabce, a dłuższy pobyt dwutygodnio 
wy w Zakopanem, peczem na Spiżu, Podolińcu, 
Lubiani, Piwnicznej, Żegeatowie, Krynicy i Szcza­
wnicy. Rodziny, któreby chciały, anv ich synowie 
po całorocznej pracy szkolnej odetchnęli z.irowem 
powietrzem gorskiem. mogą się zgłosić po informa­
cje do kolegium najdalej do dnia 10 czerwca. — 
Wycieczka wyruszy z kolegium dnia 5 lipca. Dla 
tych, którzyby nie mogli brać udzia łu  w wycieczce, 
a cncieliby odpocząc na św ieżem  powietrzu. Otwó­
rz .ło  ko leg ium  kolonię wakacyjną w ślicznem po­
łożeniu  pod Karpatami w Ślemieniu

Herbaciarnia ludowa przy ulicy św. Krzyża, 
w czasie od 1 listopada do dzisiaj wydała 2940 
porcyj herbaty czystej, 995 porcyj herbaty z mle­
kiem, 17212 porcyj hcobaty z cytryną, 2539 por­
cyj Chleba i 2862 sztuk bułek Herbaciarnia ta 
na sezon letni zostaje zamkniętą z dniem dzisiej­
szym.

Strajk piekarski w Krakowie. Wczoraj przez 
cały dzień odbywały się kontereneye majstrów bia­
łego i czarnego pieczywa, oraz czeladzi. Rezultat 
był ten, że w ciągu dnia kilkunastu" majstrów, 
przeważnie z cechu czarnego pieczywa, zawarło z 
czeladzią ugodę. W arunki ugody właściwie uwzglę­
dniają tylko podrzędniejsze postulaty czeladzi.

Dziś odbędą się narady majstrów, a o godz, 2 
po poł. w hotelu Kleina odbędzie czeladz' ogólne 
zebranie, celem zastanowienia się nad dalszimi kro 
kami, ewentualnie nad sprawą ofieyalnego wskrze­
szenia rokowań ugodowych

Obrabowanie sklepu jubilerskiego Blisko ty­
godniowe śledztwo w sprawie włamania do .sklepu 
p. Krengia nie tylko nie naprowadziło na ślad 
sprawców, ale nawet wiele z poprzednio zebranych 
wskazówek zachwiało i okazałe ich bezpodstawność. 
Dochodzenia przeprowadzono nietylko w Krakowie 
i okolicy, ale wysłano z dyrekcji krakowskiej kil­
ku agentów policyjnych, którzy przetiząśli także 
miejscowości leżące na pograniczu rosj jakiem, a 
także nwiadumionu telegraficznie wiele m i a s t  za­
granicznych; wszystko to okazało się bezskutecznem. 
Z dotychczasowego śledztwa jedno tylko zdaje się 
nie ulegać wątpliwości, że sprawcy należeli do ja­
kiejś szajki międzynarodoYfej, która urządziła sobie 
wycieczkę do Krakowa i tu po zbadaniu sytuacji, 
dokonała włamania, poczem natychmiast opuściła 
Kralów.

Nieostrożny row erzysta. VI czoraj wieczorem 
jakiś cyklista, jadący Rynkiem, przejechał prze­
chodzącą kobietę w wieku około lat 80; kobieta 
przy upadku na ziemię odniosła dość ciężką ranę 
w głowę. Opatrzyło ją pogotowie ratunkowe. 

Tragedya Lwowianki w Celowcu. w  telegra;
mach z Celowca doniesiono, że słuchacz filozofii 
lwowskiego uniwersytetu Jan B i r  g f 0 1 h 'e r  za­
strzelił tam swoją kochankę, a następnie oddał sio 
sam w ręce pohcyi, oświadczając, że miał także 
zamiar p ipełnić samobójstwo i nie spełnił tsgo je­
dynie dla braku nabojów. Dalsze szczegóły nie 
b y ły  znane Do policyi lwowskiej nadszedł tjlko 
telegram od policyi w Celowcu, która, zawiadamiając 
o morderstwie, zapytała, czy Birgfelner mieszkał 
istotnie we Lwowie i jak się tu  zachowywał.

O tragicznej tej i zagadkowej historyi dowiadu­
je się nasz korespondent lwowski następujących 
szczegółów.

Kobieta, która /.ginęła od strzału Biigfelneia, 
nazywała się Wanda K u z n e r ,  liczyła 26 lat, by­
ła córką leśniczLgo z Kniażego, pod Złoczowem, 
mieszkała stale we Lwowie i tu przed pięciu laty 
objęła posadę sprzedającej pieczyiyo yv sklepie Czy- 
żeka przy ul. Łyczakowskiej. Przed dwoma laty 
poznał ją Birgfelner, a że była bardzo miłą i przy­
stojną, zakochał się w niej i do ostatnich czasów 
ntizymywał z nią stosunki miłosne. Przed rokiem 
Kuznerówna opuściła swą posadę i oparła się wy 
łącznie na pomocy maieryalnej swego narzeczone­
go, który obiecywał, że się z nią ożeni Miał on 
niebawem otrzymać suplenturę, co miała być nie­
jako podstawą małżenstY^a.

Ale nagle B irg fe ln e r przed kilku miesiącami 
zm ienił się. Podobno nawiązał on stosunki z panną 
z „lepszego domu" i począł coraz częściej pokazy­
wać się w jej towarzystwie na ulicy, przyczem 
zresztą chodził także na przechadzki z Fuznerów- 
ną. Wreszcie obie strony dowiedziały się o całej 
prawdzie. Nowa znajomość jednak widocznie bar­
dziej przyciągała B.rgfolnera, bo gdy rodzina tej 
panny robiła mu wyrzuty, ze pokazuje się także

w towarzystwie Kuznerówny, począł ją  powoli od­
dalać od siebie.

Widywali się rzadko i to na odludnych mlej- 
scacL Biedna dziewczyna, której miłość, była szcze­
ra, robiła Birgielnerowi częste wymówki, a razu 
pewnego zagroziła mu nawet, że jego i siebie za- 
stizeli, Birgfelner przyjmował to żartami, a nawet 
radził jej uczyć się strzelać.

Wreszcie, gdy już Wanda widz.ala, że wzaje­
mny stosnneK oziębia się na dobre, sama propono­
wała Birgfdnerowi, by zerwał z nią zupełnie, bo 
nie chce mu stać na drodze do szczęścia. Rezy 
gracya ta biednej dziewczyny wręcz przeciY rny od­
niosła skutek a może i ziodzifa w nmyśle mło­
dzieńca straszny plan. Widocznie i on ją  kochał; 
nie mógł się żenić, a nie chciał jej postradać.

Pewnego wieczora w kwietniu przed śwętam i 
Wiełkanocnemi Birgfelner zaproponował Wandzie 
wyjazd do Ameryki Wanda udała się po poradę 
do jednej ze swych przyjaciółek, a ta przyjęła pro­
jekt z pewn :m nipdowierzaniem. Birgfelner jednak 
występował zbyt natarczywie ze swą propozycją, 
a gdy ostatecznie zagroził, że sam pojedzie, Ku 
znerówna zgodziła się na tę podróż.

Dnia 1 maja Kuznerówna pożegnała się ze swym 
ojcem, oraz z ową przyjaciółką do której obiecała 
pisywać często z podróży i tegoż dnia wieczorem 
wyjechała z Birgfelnerem. Następnego dnia wysła­
ła z Krakowa jedne kartkę, i odtąd o niej Błue.h 
zaginął, aż dopiero telegram doniósł o jej śmierci.

Jakie były motywy morderstwa — nie wiadomo, 
może wwtłómaczy je Birgfelner, pozostający obecnie 
w Celowca. Faktem jest jednak, że chciał on ukryć 
we Lwowie cel swej podróży, gdyż opowiadał ko-_ 
legom, żo wyjeżdża do swej ciotki do Z ło c zo w a , 
by się tam uczyć do egzaminu.

Proces Sieliauera. Jak nai- ze SUn isła Y i o\ca 
donoszą, rozprawa przeciw insDektorcwi kolejowe­
mu SioLairorow i i  tow. zakończy się dopiero we 
w t o r e k  Ju tro  rozpoczną się ostateczni wywód, 
stron.

Stosunki handlowe Królestwa 2 Fiancyą.
„Knryer W arszawski" donosi: Delegacya kupiec- 
twa warszawskiego do Paryża, w cela nawiązania 
stosunków handlowych z Francyą, weszła tam już 
w bliższe porozumienie. TJczestniK wycieczki, współ­
pracownik „Kuryera W arsz.", nadsyła w tej spra­
wie następującą depeszę

„Izba handlowa paryska uchyliła na razie myśl 
urządzenia wielkiego składn towarów francuskich 
w Warszawie. Postanowiono natomiast założyć 
w Warszawie biuro informacyjne o wyrobach rran- 
cnskich i wysyłać do Królestwa Polskiego agentów 
handlowych. Zgodzono się także na otwarcie kup­
com polskim kredy tu ‘pod warunkiem dy skonta 
i gwaraucyl domu bankierskiego ks, Lubomirskiego".

Zbrodnia W  hionozie. z  Paryża telegrafują: 
Ubiegłej nocy 34-leini medyk Rehid Mustafa, któ­
rego książę Mohamed Ali z litości przyjął do sie- 

i bie, zranił we śnie siostrę księcia księżnę Hatmę 
i i jej syna pchnięciem noża. Sprawcę aresztowano. 
Twierdzi on, że popełnił czyn, zahipnotyzowany 
przez pewnego doktora.

Zmarli:
J n l i a n  B c b i l e w i c z  objYY’ate l m. Kłakowa, 

zmarł wczoraj w Kiakowlo w 74 roku życia. Po­
grzeb odbędzie się jntro o godz E po połnaniu 
z domu przy nl. Pańskiej I. 7.

Each pKe}ezd&ych.
-  Kraków, 30 m aja.

GKAND-rlOTEL: O. Zeman t  Bystrzyc, E Bischoff a 
Wrocławia, X. Anacz z rT’arnowa, Z Mmi z Limanowy, 
W. Lipski z Ludkowa (Poznańskie), J. Roseoblum z Ko­
łomyi, K. Linnaitz z ludwigsdorfa, J, hr. Lubieński 
z arszawy R, kuisclu z Ohemnitz, ]>  Górski z 
Abbazyi, A. Largweil z Berlina, R Remuieliński z War 
szawy

HOTEL KRAKOWSKI: A. Rzthak i  Berns Hr. J Moll 
z Litwy. E. de Cariel z Bć/zicr (Francy 0, F. Sigmundt 
z Pragi. S. Hess z Bema, O. ^ebrowsLs z Rudy, L. 
Rockfeller z Tiyesti] K. Jenelka. Ii Ewam z Filadelfii, 
J Zdanowski t żoną ze SrnJuwi (Król. Pols.), A. Kide- 
r f  7. Berna, ii Lrehsler z Morawii, F. Schwab z Berna,
E. Óbnisk z Karaczy jowiec, W, Cichanowicz z Rzedowic 
<Kr.il Pols" E. Jakubowski i M. Szyrma z Mohylewa,
F, I iebicki z Berna, Dr Ii. Pei6 z N. sączą la. Gliniki 
z Podola, r. Tieber z Berna, J. Ludwik z Berna, I r C. 
Bitner z Wilna,

HOTEL SASKI: dr M Rostworowski z Ostrowa A- 
Efrem z Berlina, J. Kurz z Bićlska. H. Kaukas z War­
szawy, M. Gerson z Tomaszowa, F. Khudy z Budapesz­
tu, T Strzelecki ze Lwowa, K, źaskotyrski ze Lwowa, 
K Rothort z NVarszawy.

HOTEL POD RCZĄ K, Namysłowscy z Król. lols , K. 
Jezierscy z Jeziorzan S. Mostaowski zi Syyosowic (^r.J. 
Pol.), E Sussowie z Krzeszowic, Fel. Bosey z Ko^ela 
(KWI. Pol.), J. Wilga z Wosobywki vPodole), K. Modze 
lewski z Sosnowca, W. v owacki z Sosnowca, j .  S. i M 
Kozłowscy z Tarn iwa. L. Landan z Sosnowca, Dr Stan. 
Zelt z Żabna, M Siemoński z Wąsów:, Jozei Liebicb z 
Pragi, S. Morgulec z Drohobycza, S. W ejołowska i Po­
znania, K. Wrysocki z Wrocławia K. Wiesii lscy z Wai ■ 
szawy J Lewandowscy z Kijowa, A. K unski *e LwP' 
wa W. Wańelewski z Berna, A. Solecki z Paryża.

CdpowiBdzialny redaktor i wydaw

M i c h a ł  K o n o p i ń s k i .

kiszone w wodzie b a r d z o  d o b r e  iak i KuR- 
NISZON1 poleca handel

Id tE fA  ŁITAWSKIE90
Kraków, plac S z c z e p a ń s k i  1. o lary  i eat r.

Calem! Secz&sm1 1 na bopy — tauio.
Wysyłka na prowincyę odwrotnie.
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s:E M S ? pr?r
ul. Floryańakiej i 

pod firma | | 3

mmw* nok ' -f* r  "/Jii picknie nrząó 
T -a fa t i fE jO  stalowe, emali 

1 ^  IjM, f n  sprowadzane 
m ”  J Ł ^  urządzaniem i

175 3 6 1

zony, w kompletne wyprawy kuchenne zaopatrzony, jako to naczynia porcelanowe, 
owand, aluminiowe, blaszane oraz przedmioty luksusowe z różnych metali i majolik, 
z najlepszych źródeł, sprzeaatil pod przystępnomi warunkami, gdyż sam zajmując się 
wodociągów i oświetleniem gazowera, nie mogę nadal prowadzić dwóch interesów
j A M E L  B A Ł O I N G E R ,  Instalator woaocî ów, Floryanska 39 lub knoaowa 19.

H( m i l i s i
| |  poleca kapelusze 8porti»we i strojne oraz IfM It ZtUflOySKiSj 
III kapelusze żałobne w wielkim wyborze • Krakowie, sukiennice l. 19.

S A L O N  „A R S**
otwarty codzjonni" Je wytąrzając świąt i nie­

dziel od gfdz. 10—i i od 2—5.

Wystawa wjsowsma tfztf prał. j. MeLufism.
Sprzedaż obrazów n aj znakomitszy fh artystów 

polskich. 2604 5 5
Wejście z ul. św. Jana 1, 1-sze piętro.

Zakład artystyczno-kamieniai ki 
i Indowi iny

J M  Rdlesfy
naprzeciw cmentarza i Krako­
wie ńosiad i wielki wybór golo­
wych pomników zpiasknwca, gra­
nitu 1 marmuru. Podejmuje ńę 
łykouania grobowców w miejscu 
i na prowincji. Telefon 760. 

71 122 0

TEATO R-JfSFIAITOŚCI
w Farba Krakowskim  
P R O G R A M

M S di 31 tuja. Zmiana obrazów i kemedyjfci es robotę 
r e g  > u « u a l & ;  j . r  g r a m  n o w u j c i l

L r J f K P ’ ' *a ii “ ^ IZ' *"‘r* 16 ^Plewimi >"  i tańcami fraskoto Muzyk rozmai­
tych Łompozyiorów. Nowa wspunia i epy . ży 
Wyrh otop ifij: Zamach na pociąg. I/zibwciy 
n i  do wszjitkiego. Przez płoty i rowy — 
Edn Mustafa Troupe, w*d mab u jentaL 3 akt 
ekwilibrystyizny LtS 5 Giiąujfs, najznakomf 
tsze tancerki akrobatyczne. Berta Palapnt akt 
wokdny. Nowość bioetopcwo- tran 'formacyjna. 
Tom Butler, najkomictniejszy cyklista. Miss 
Leona, niezrów-.an dama elastyczna. Miss EUy, 

żongleuri akt na drucie.
Kierc wni. art.: Rud. rranziik. Kipelnuacrz: 

St. Czyżewski.
P e e z ą t e k  o  g o c * z .  8  w i e c z ó r .  

Bileiy bez i&dwyżki są wcześniej do nabycia 
do g 6 w cukierń. WP. crzeziny, róg ni. Szew­

skiej i Rynku. 2403 31 0
W kudg i,.dzielę I święto: Kancan orkiestry
jk Czyżowskiego pod "osobistym kierownictwem. 
Po przedstawienia codziennie rf sali lObtanra- 
cjjnej KONCERT tejże orkiestry do godziny 

1-srei w nocy. — Wstęp wolny.
RESTALH \LYA RENOMO .VANA.

f e ś i i

obrączki ślu­
bna złote 14 

karatowe każdej wielkości.

n  N ajpiękniejsze z e g ir k i
znakomitej dobroci prawdzi­
wie genewskie jak również 
inne kosztowności - poleca

ALEKSANDER LANDAU,
STBASO&I L 2, W KRAKOWIE.
Cenniki polskie wysyła danuo. 160 3 6

iii Etfacs, ul. StraszeaslUsso i. 28,
płaci od wkładek oszczędności 173 3 3

M 1 lipcf! tfa uj/nsjętfa
1) Mieszkanie składające się z 3 po- 

Koi, Kncbni, przeclp. i łaźienki z wszel- 
k.eui. wygodami na I piętrze

2 ) Mieszkanie o 2 pokoi ach. kuchni,
przedp. z wszelkiemi wygodami.

Wszystko z eiektr. oświetleniem, śli­
czny widok. — Wiadomość na miejscu 
ul. Krowoderska, narożnik nl. Kiliń­
skiego (Wałowej) lub plac Dominikań­
ski 3, II piętro. 3004 l 3

M i o d y  u r z ę d n i k
poszukuje w cela konwersacji znajomości z pan­
ną, mówiącą oiegle po niemiecku. Zgłoszenia 
listowne poi „W ycieczki11 przyjmuje Admi 
nktracya „N. Reformy*. " “  3000

Powozy
używane, półkryte, wolanty, wózki re­
sorowe i zwykłe są tanio do nabycia 
d S tan isław a Sadaw ińsk iego  w  Podgó­
rzu, Józefińska 6. 2994 l  6

ililiiitetal
E& Id , 3009 1 2

poszukuje zdolnej e k & p e d y e n tk i .

Polecamy P  T. Szan Publiczności 
Ciemne, wytrawne, zdrowe

P i w ©  O r a s a a t
Opnu&st pruskiego towaru).

W Parku Krakowsk.m do nabycia 1 
1/’» litra 30 halerzy.

Zsrzsjd czesk. akc. browaru
czeskie Budćjovio,e. 3006 1 5

H a o J i s i a  (H essen-D arm s uul t).

O M  DSfflPOlSM
otwarty od I  maja. — Wygodnie urzą­
dzone piękne pokoje z balkonami, winda 
bydraukczna, bliskość łazienek, książki 
i gazety polskie. — O ńcka dla p ac j­
entów zape wniona. -  Właścicielka Ho- 
lena Szczepanowska. — Adres: Bad- 
Naulieim, W illa Wanda. 1909 ic ie

Jfcbzrił świeży ImbspmI 
^rctlifr t̂ rtsbaiziciei!

M m  iu c M /t  lawiademić P. T. Publiczność, 
ie  z powodu kartelu fabryk porcelana znicznie 
podrożała. Wobec tego jestem zmuszony pod­
wyższyć cenę o 4 h na 1 kg. Sprzedaję więc 
j*żne naczynia 10 cenie 56—64 1 za 1 kg. a 
na^jyfia .eitanraeyjne po 44 h za 1 kg.

E)z ękująe za d.iychi zascwe (aszaw. wzglę- 
dy, polecam iię i  nadaj Z poważaniem

J .  M .  M a b e r ,

^kiadpsroelany na
Podgórze, przy m oście.

  2898 1 3

licząc odsetki od dnia złożenia do dnia podniesienia kapitału. 
Podatek rentowy opłaca z własnych funduszów.

Gramofon koncartowy
największych rozmiarów, z płytam i obejm ają  
cemi najpiękniejsze utwory, % praw<’._i" ym
membrantm kdi -ona, nadający się do dużych 
saionow, restauracji i t. d , tamo do sprzeda­
nia. Wiadomość: uL Krowoderska 29. parter, 
I drzwi na prawo. — Tamże do sprzedania 
jest pianino. 2199 1 3

WILfiRNI/* K^WY
Rr«k«, ̂  poleca esęlciowo

I ftlTlflJrtlfc 
wyborowa jjstunfil

K u c ty  p a i g r . e j

najnowszym 
najlepszym  spo* 

so&emza pomocą

j i m  m i r a "
po cenasfi 

najn lżs2|e h .

M . J M W O R M 1 C K I
93 235 O

S k ł a d  F ie f j l i
nowych, uzyw. i ant., ora & różnych przed­

miotów dekoracyjnych
M .  T e l o a z n i c k i e j
1938 ul. Szewska I, 19, I p. 18 o

Fortepiany i pianina
n.s.e i _ rze^rune zpizedaje i wynaima- 
je S t  Bora A, K ranów , ulica św. To­
masza 33 I p. 115 25 30

ZditnycA igtssliw
roz-sprzedaiy maszyn do szycia i or- 

ganiŁOwania bezpłatnych kursów nauki 
jaftow, za kancyą conajmniej 100 K 
przyjmie zaraz znana i poważna firma.

Zgłoszenia po i „Maszyny do szycia11 
poste restante KrfiKów. 1 7 1 3 3

U  F f l a i n r S u  lat 34- z nk-ńozone V giran., nłDuZ!2!iI0l p iszukiaje jakiegokolwiek za­
jęcia. Zgłoszenia przyjmuje Administracja „N. 
Reformy pod „Z. 3. Posada'1. 2851 3 8

WILLA
w uroczem położenia na Zwierzyńca przy dro­
dze do Woli Justowikiej wiodącej, obejmująca 
5 pokoi i kuchnię, tudzież spiżarnię, sklepione 
piwnice, oficynę o trsech pokojach i kuchni, 
oraz ogród owocowy i warzywny szparagarnię, 
łąkę, ogród kwiatowy — wszystko w obszarze 
trzach morgów, przjtem ouora stajnia, doża 
stodpła eto. 2838 3 3

ć 3  r r y s ! 3 t S © P ź a w i e s i ! a
od l lip^a lab ' października b. r. Pośredni­
ctwo osób *’zeoich wykiaczone. — Szczegółów 
adsieli .INFORMATOR* Kraków, Wiśłna 2.

Bmieisłet i (dain
M o p e u l s a g a

Tow. ukc. dla budowy okrętów i m aszyn  m lec za r sk ic h  poleca
znakomite

d u ń s k i e  k r e w k i  ^ . P e r f e k t "  

d u ń s k i e  MagT-a n M  ^Perf^kt" 
d u ń s k i e  m a Ś M i c e  ^ P e r i e k t 4 

d u ń s k i e  W j g m u t m z e  „ P e r l e k t 44

d u ń s k i e  pastenryzatory P̂erlekt̂  
d u ń s k i e  j P e r l e k t ^ 21 35 53

Heprezentacya: Kraków, Sławkowska 12.

Eaaaar E ra lsra sM
Z  4 S ih W M Q S l

w  Krakuw «e, p r zy  ul. S zew skiej 2 (tuz przy Rynku).
Na składzie znajdują się wyroby najlepszej jakości, jako to; buciki 
męskie, damskie, dziecięce n ajlepszych  fasonów, jak  również obuwie 
ameryKanskie Boks-Calbs, Chevreau. —  Przyjmuję także i;amóvtienia 
miejscowe, z prowincyi za nadesłaniem  starego bucika, wykonując ta ­

kowe punktualnie, ściśle podług m:ary.

C e n y  p r z y s t ę p n e .

Nadmieniam, iż prowadzą^, interes kilkanaście lat, starałem się 
zysaać względy Szan. Klienteli, a zatem polecam się nadal łaskawej 
pamięci. Zostaję z poważaniem
M51 „ 10 F e lik s  iboazióskL

J i ś z e i  i i o r e c k i
m m m m  fskryka siatek, mebli M i h j i  2sL i w p iś w  srymsaialhifń W

w  K r a k o w i e ,  n l .  ś n i .  W a w r £ y t i f a  1 .  2 ® ,
Na liczne zapytania mych 
stałych Odbiorców i Zna­
jomych donoszę, że jako 
pierw sza i jedyna w Gali­
c ji  fabryka siatek żela­
znych nie mam nic wspól­
nego i sznmnemi ogłoszc- 
nian ■ przedsiębiorców i 
landlarzy, którzy fabry­

k a t zagraniczny na skła­
dzie trzym ają i za krajo­

wy ogłaszają.
Ldres mych składów i fa­
bryki wykon o iącej między 

mnetai specyalne siatki Żelazn" I ogrodzenia wszelkich rodzal jest nie w Rynku, 
lecz przy ul. św- tfiw rzyńca L 26, telefon Nr 277 i tn taj wprost zgłoszeni; 
swe skierować i osooiście o fabrvkacyi powyższych przekonać s ę  proszę. 

Ceny konkurencyjne —  dostawa pod gwarancyą. 88 40 40

SKlsp Rijrzenr.'-;
w r a z  z  P a l m ą  I t r a p ią ,  w dobrym 
punkde z porodu stosunków rodzinnych jost 
zaraz do bprzedani*. — Wiadomość u p. Zofii 
Derazióikitij, Kraków, ul. św. Krzyża 18, par­
ter, od godz 11—1 w yołuduie. 2o34 ^ 4

ItoeiwK ossesue
po koi. I -—, 1 20, 1'50. oraz 

acs.ryackie i węgierskie, poleca 
Hanaei kolonialny i Paiarnóa Kawy

pod firmą 169 11 0

h. JctMił - m  - SzissSa 22.
L E  K C Y J

koncertow ej g ry na c y trze
nazieia Walerya H e r m a n ó w n a ,  ulica 

Czysta 10. 45 41 0

zniża z dn. 1 llpea br. stopę procentową 
od wszystkich wkładek na

o4 V «
Podatek rentowy opłacać bodzie nadal 

z własnych funduszów. 29°7 1 3

Kecenzya z rNowej Reformy*.
—  „Przewodnik po Krakowie11 Józefa J e z i e r s k i e g o  opuścił prasę 

.w szóstem wydaniu. Je s t to najlepszy z istniejących u nas „Pi ze wodników nieo­
ceniony w bogactwie .nformacyj, uwzględniających wszys1'dc najnowsze zdoby­
cie w zakresie wiedzy, _chitekrurv i zabytko.v dotyczących K raKOW a i okolicy.
Dziełko to zdobi kilkadziesiąt wykwintnie odbitych ilustracyj; 'dołączony jest 
również plan Krakowa i wykaz ulic opatrzony wskazówkami oryeutacyjiienii. Cena 
„Przewodnika11 1 kor. w stosunku do bogactwa zawartegu m aterja łu  jest bardzo 
niska, Do nabycia we wszystkich księgarniach. 2821 2 10

.larijnj 
inwyistti i*r*%a

ii Toasia L 4, tuż jrej piani LaspaMim. filia: ilita Kopernika L i  — letóc" St 13L
Zakład podejmują oię maądseń pogrtebowych, oras .prowadzania swłok ce w izfłtkioh

krajów europejskich. 146 33 0

Ogłoszenie.

Bank Goilcfjii dia handlu 
i przemysłu w Krakowie
ogłasza niniejszem, źe począwszy od 1 lipca 
br. zmźa oprocentowanie wkładek, uloko­
wanych na książeczkach wkładkowych
3007 1 1

z  4 1/? p r ® c e n i  m u

Oprocentow anie wkładek i ozpoczyna 
się taksamo, ]ak dotąd, już z dniem po­
wszednim. następującym po złożeniu wkła­
dki, i trwa aż do dnia poprzedzającego 
zwrot wkładki. — P o d a tek  ren to w y  
opłaca Bank z własnych funduszów.

^ drukami Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska 10 Rządca drukarni Ł. K. Górski.


